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I. Faza przygotowawcza
1) Znalezienie praktyk: 

Znalezienie praktyk w Słowenii nie było łatwym zadaniem. Większość firm pracuje w języku słoweńskim. Międzynarodowe koncerny szukają praktykantów ze znajomością angielskiego, ale warunkiem jest płynność w języku słoweńskim. Ponadto, ciężko jest konkurować ze słoweńskimi studentami, którzy mogą poszczycić się dobrą znajomością języków obcych. Dlatego warto bezpośrednio komunikować się z firmami. Można bowiem natrafić na firmę, która  planuje realizację międzynarodowego projektu i potrzebuje twojej pomocy jako praktykanta. Tak stało się w moim przypadku. Firm wyszukiwałam w internecie i z pomocą znajomych, po czym wysyłałam CV i list motywacyjny. 

2) Załatwienie formalności na SGH:

Dokumenty aplikacyjne dostarczyłam częściowo osobiście, częściowo pocztą. Swoją praktykę odbywałam w czasie trwania roku akademickiego, stąd wymagana była zgoda dziekana. Muszę was uprzedzić, iż uzyskanie podpisu zajęło mi 3 tygodnie, mimo kilku wizyt i kilkunastu rozmów telefonicznych z dziekanatem. Dlatego warto się tym zająć dużo wcześniej. 

3) Przygotowanie językowe: 

Swoją praktykę rozpoczęłam w listopadzie, ale do Słowenii przyjechałam już w połowie października, ze względu na kurs słoweńskiego. Był on zorganizowany przez studencką organizację Šolt, stąd oferował kursy po przystępnej cenie. Zajęcia odbywały się w porach wieczornych, zatem nie kolidowały z godzinami moich praktyk. Kurs obejmował 30 godz. lekcyjnych i trwał niecałe 2 miesiące. Podczas mojego 4 miesięcznego pobytu odbyłam 2 kursy. Znajomość słoweńskiego okazała się przydatna w codziennych sytuacjach, ale częściowo również podczas praktyki. 

4) Kwestie finansowe:

Praktykodawca nie oferował wynagrodzenia finansowego, zatem dofinansowanie z programu było jedynym moim wsparciem finasowym podczas praktyki. Należy się liczyć z faktem, iż nie jest ono wystrczające na pokrycie wszystkich kosztów. Stanowi ono wyrównanie różnic w cenach między krajami. Nie mając statusu studenta w Słowenii, tracimy bowiem wiele zniżek udostępnionych studentom, także programu Erasmus.  

II. Przyjazd do Firmy/Instytucji organizującej praktykę 
Przelot/Transport na własną rękę/Odebranie z lotniska

Nie ma tanich połączeń lotniczych z Warszawy do Ljubljany. Linię tę obługuje polski LOT bądź słoweńska ADRIA, zatem ceny są bardzo wysokie. W efekcie czego zdecydowałam się jechać pociągiem. Podróż na tej trasie trwa 17 godzin i wymaga przesiadki w Wiedniu. Bilety kolejowe warto kupić bilety dużo wcześniej, jest bowiem możliwość nabycia biletów promocyjnych. Niemniej jednak trzeba liczyć się z kosztem 80 - 100 Euro w jedną stronę. Należy przygotować się na długą i męczącą podróż. Firma odebrała mnie jednak z  dworca i zawiozła do miejsca zakwaterowania. 

Transport w Ljubljanie nie jest bardzo rozwinięty. Słoweńcy korzystają głównie z własnych samochodów. Jedynym dostępnym środkiem transportu są autobusy miejskie. Za jednorazowy przejazd autobusem, płaci się żetonem ( koszt - 80 centów), bądź 1 euro jeżeli płatne bezpośrednio u kierowcy. Nie ma biletów godzinnych, jednodniowych czy kilkudniowych. Są jedynie żetony i bilety miesięczne. Transport miejski jest drogi. Jeżeli chcemy się dostać na drugą stronę miasta, musimy wziąć przynajmniej dwa autobusy. Podróż tam i z powrotem kosztuje zatem 3,2 Euro bądź 4 Euro.  

Z tego względu iż, mieszkałam bardzo blisko miejsca, w którym odbywała się praktyka, nie korzystałam często ze środków komunikacji. Nie posiadam zatem informacji o cenie miesięcznych biletów.

 III. Rozpoczęcie praktyki     

Rozpoczęcie praktyki rozpoczęło się od poznania firmy i jej pracowników. Pokazano mi moje miejsce pracy – biurko z komputerem, udostępniono własny adres mailowy w domenie firmy. Przez pierwsze półtora miesiąca, pod okiem opiekuna, zapoznawałam się z pracą agencji reklamowej, jej codziennymi zadaniami i obowiązkami. Uczestniczyłam w spotkaniach i negocjacjach z klientami. Wyjaśniono mi, jak wygląda współpraca z dostawcami i partnerami biznesowymi. Im się wykażesz większym zainteresowaniem, tym więcej zyskasz i  zostaniesz bardziej wdrążony w pracę firmy.    

IV. Zakwaterowanie
 

Praktykodawca nie zapewniał zakwaterowania. Szukałam go we własnym zakresie, z pomocą znajomych. Ofert najlepiej szukać w lokalnych gazetach. Co do kosztów, trzeba liczyć się z miesięczną opłatą 150-200 Euro za pokój. Do Słowenii przyjechałam na 2 tygodnie przed rozpoczęciem praktyki, głównie ze względu na rozpoczynający się kurs słoweńskiego. W tym czasie miałam czas na szukanie mieszkania.  

IV. Opis praktyki  

Firma Privid d o.o. to słoweńska agencja reklamowa, specjalizująca się głównie w zakresie reklamy zewnętrznej. Moja praktyka wiązała się z planami ekspansji firmy do krajów Europy Środkowo-Wschodniej. Stąd przydatna okazała się moja znajomość polskiego:). Po 1,5 miesięcznym okresie wprowadzenia i zapoznania z firmą przydzielono mi zadania, za które byłam odpowiedzialna. Opierały się już głównie na pracy samodzielnej. Moim zdaniem było przygotowanie analizy polskiego rynku reklamowego w Polsce, a także częściowo w Austrii. Badałam jakie agencje reklamowe działają na polskim rynku, jakie usługi i ceny oferują. Ponadto opracowałam bazę danych w  Access'ie z potencjalnymi partnerami  biznesowymi. 

V. Życie towarzyskie i zwiedzanie  

Co oferuje miasto
Kluby -  cvetlicarna (house,60's,90's), metelkova - miejsce alternatywne, ultra,bakus -  imprezy studenckie

Zwiedzanie samego miasta - miasto jest niezwykle interesujące. Główne punkty turystyczne zlokalizowane w centrum miasta, wzdłuż rzeki Lubljanicy. Po prawej stronie Presernov trg z kościołem Franciszkańskim, najbardziej rozpoznawalnym symbolem miasta i pomnikiem Preserena, od którego wziął nazwę. Rzekę można przekroczyć orginalnym mostem, będącym w praktyce trzema mostam. Po drugiej stronie znajdują się hale targowe, które oferują mieszkańcom świeże owoce i warzywa. Warto także zwiedzić zabytki zlokalizowane wokół Kongresni trg i wspiąć się na Ljubljanski zamek, by podziwiać panoramę miasta.  

Festiwale i koncerty - W listopadzie, w Ljubljanie miał miejsce festiwal międzynarodowych filmów LIFFEe, na którym został nagrodzony polski film "Katyń". Nie miałam jednak okazji uczestnictwa w festiwalu. Natomiast w "wesołym grudniu", takiego określenia używają Słoweńcy, całe stare miasto zostaje podświetlone kolorowymi lampkami i wypełnione straganami. Ludzie gromadzą się tam by posłuchać koncertów na żywo, napić się grzanego wina, skosztować lokalnych przysmaków.  Mogą również kupić prezenty świąteczne (najczęściej w postaci ręcznie robionych produktów).  

Gdzie pojechać na weekend? - Słowenia jest małym krajem, a Ljubljana położona właściwie w jego centrum. Jest więc wiele możliwości na weekendowe wypady. Warto oczywiście pojechać nad morze, szczególnie do Piranu i Izolii oraz w góry, w których zimą działa wiele wyciągów narciarskich. Warto odwiedzić również Bled, Skocjanske Jame, Predjamski Grad, Rakov Skocjan.
VI. Praktyczne informacje dot. warunków ekonomicznych
Ceny wybranych produktów: 
Ceny produktów spożywczych w sklepach są podobne do cen w Warszawie. Droższe są natomiast warzywa i pieczywo. Produkty chemiczne w podobnej cenie. Jeżeli chodzi o koszt jedzenia w restauracjach wynosi on przeciętnie 7-8 Euro, można też znaleźć tańsze miejsca gdzie obiad serwują  nawet za 5 Euro (stołówki studenckie). 

Polecane sklepy: 
w Ljubljanie nie ma małych sklepików spożywczych, są co najwyżej "warzywniaki". Zawsze jednak w pobliżu dzielnic mieszkalnych znajduje się jakiś supermarket, najczęściej Merkator. Są też międzynarodowe sieci dyskontowe takie jak Lidl czy Hofer.

W Ljubljanie jest też kilka centrów handlowych, najbardziej znane BTC, gdzie można znaleźć wszystko od sklepów, spożywczych, odzieżowych po papiernicze, elektroniczne i sprzęt gospodarstwa domowego. Pozostałe centra handlowe znajdują się w Rudniku, Sisce, w centrum - Maximarket.   
Handel w niedzielę - większe centra handlowe są otwarte do godz. 15, mniejsze sklepy i supermarkety są zamknięte. 

Warte polecenia miejsca na obiad - pizzerie: Boccacio, Piazza, w centrum: Skriti Kot, warto spróbować bałkańskiego przysmaku Burek, sprzedawanego w budkach z fast foodem we wszystkich częściach miasta, innych bałkańskich potraw, szczególnie ćevapćići można skosztować w restauracjach Kersic i Napoli.   

VII. Inne:
Oprócz ubezpieczenia zapewnianego przez uczelnię warto mieć z sobą Europejską Kartę Zdrowia. Ubezpieczenie zwraca koszty leczenia, ale na początku należy je pokrywać we własnym zakresie (koszt wizyty lekarskiej 50 Euro). Z kolei z Europejską Kartą Zdrowia nie ponosimy żadnych opłat. 

VIII. Ocena praktyki


- pod względem merytorycznym: 4

- pod względem ogólnym: 5

